DZIENNIK POLITYCZNY, SPOŁECZNY i LITERACKI. 


Cena numeru pojedyńczego mrk. 25 


Grandz kino 


Dziś premjera! 


Początek o godz, 5-ej po poł. 


Arcydzelo WIZ.giU 
| humort 


erwszy w ią: SR zi 


— 99 


roli l ahoh ne paz 


p| Redakcja i Administracja: Piotrkowska 106. I2] 
jZ] Telefon dzienny 199, telefon nocny 799. iel 


Dziewica 130-funtowa* 


Ucieszne awantury w G-ciu aktach. 


Mabel Normand 


Królowa śm echu, 
+ ulubien. ameryki. 


Redaktor, lub jego zastępca przyjmują wyłącznie od 5--6 po pa 


Rękopisów nie zamówionych Redakcja nie zwraca. 


Â 


RERAN pE 
Er METAR > 


Burza wesołości, huragan 
śmiechu i orkKan dowcipu. 


Orealizację traktatu ryskiego. 


Nowa nota polska do rządu sowietów. 


MOSKWA, 2-go kwietnia (Pat). 
Dnia 30 marca została wręczona 
rządowi sowietów przez posła Rze- 
czypospoliej polskiej w Moskwie 
nota rządu polskiego, stwierdzają- 
ca w rok po zawarciu traktatu ry- 
skiego, że 
rząd sowietów nie wypełnił 
przyjętych na siebie zobo- 

wiązań. 

Nota dotyczy głównie klauzul 
ekonomicznych traktatu oraz mie- 
nia kulturalnego, obejmująca za- 
kres spraw polsko-rosyjsko-ukraiń- 
skich komisji reewakuacyjnej, roz- 
rachunkowej i specjalnej. 

Co się tyczy komisji reewa- 
kuacyjnej, tłstanowionej w art. 15 
traktatu, nota stwierdza, że 


ani jeden przedmiot nle 
został reewakuowany do 
Polski. 

Komisja rozrachunkowa, mają- 
ca przeprowadzić rozrąchunek mię- 
dzy Polską i Rosją, nie funkcjo- 
nuje zupełnie. 

W komisji specjalnej ptzewi- 
dzianej w art. 11 traktatu 
zwrócono Polsce zaledwie 

kilka małowartościowych 
objektów, a dalszą pracę 
wstrzymuje fałszywe inter- 
pretowanie traktatu. 


Mienie polskie w Rosji i na 
Uirainie narażone jest na zupeł- 
ne zniszczenie, gdyż prawodaw» 
atwo sowieckie jest sprzeczne % 


Nonstytnanta łotewska ntt (csie 


UMOWĘ warszawska. 


RYGA, 2 kwietnia. (Pat), — Na 
wczorajsżem posiedzeniu konstytu- 
anty łotewskiej ratyiikowano umó- 
wę, zawartą na konferencji państw 
haltyckich w Warszawie. Referent, 
socjalista prawicowy, Sukjenek, 
przedstawiając motywy, przema- 
wiające za ratyfikacją, oświadczył, 
że Łotwa nie może ciągle uzależ- 
niać swojej polityki zagranicznej 
od stosunków polsko - litewskich, 
musi bowiem nietylko z Litwą, 
lecz również i z Polską i Estoają 
uzgodnić swoje dążności, Umowę 
ratyfikowano wszysłkiemi głosami | i 
konstytuanty, prócz 34 głosów 80- 


Rosii wozi kryzys finansowy. 


MOSKWA, 2-go kwietnia (Pat) 
Sokolnikow w reieracie, wygłoszo*| 
nym 23.Jnarex, podi reślił, że Rosja l 
znajduje Się w przededniu kryz y | 
SU NAAIISOWEZO, któremu * nie 
radzą żadne Piecha andina 
śródki. Ocalenia należy szukać w 
wyjściw «x ciężkiego stanu ekono- 
Mmiczusga ogr, ©. wytwórczości. 


na kilka dni z Moskwy do 


zobowiązaniami sowietów, przyje: 
temi w Rydze. N 

Nota kończy się postalatami, 
w spełnieniu których rząd polski 
widzi jedyne wyjście na droge 
faktyeznego wykonania traktata 
ryskiego, r 


MOSKWA, 2 kwietnfa. (Pat). 
Delegacja polska: w mieszanej 
komisji specjalnej przyjęła kilka- 
dziesiąt dzwonów znajdujących 
się w tutejszych składach. Dzwo- 
ny będą przesłane do kraju řazen: 
z najbliższym transportem prze- 
mysłowym. 

MOSKWA, 3 kwietnia. (Pat) 
Prezes delegacji polskiej w mie- 
szanych komisjach reewaknacyj- 
nej i specjalnej w Moskwie, mi- 
nister Antoni Olszewski, wyje- 


Petersburga. Wyjechali równie? 
do Petersburca pp. Czolowski, 
Kopera i Rygiel w celu dokonania 
ekspertyzy gabinetn rycin króla 
Stanislawa Augusta, Ekspertyza 
ma na celu wykazanie, że gabi- 
nef rycin nie stanowi- zamkniężej 
kolekcji, będącej zbiorem 0 
wszeoliświatowam znaczeniu, prze- 
to sprawa jaj zwrotu nie może 
być podciąnmiąta pod pkt. 7 art. 
11 traktatu, wobec czego kolekoja 
podlega nat yclimiastówema zwro= 
towi. Ekspertyza potrwa około 
10 dni. Wraz z przedstawiorela- 
imi delegacji polskiej wyjechali: 
prezes delegacji rogyjskOrukraiń- 
skiej Wojkow, voraz 
nych rosyjskich. 


kilku uczo- 


cjalistów lewicowych, którzy gło- 
sowali przeciwko ratyfikacji, 


Minister Nirmmnt w Paryża, 

PARYŻ, 2 kwietnia. (Pat), Hav, 
Minister Skirmunt zwiedził wydział 
prawny instytutu studjów między- 
narodowych Nontes. Minister za- 
powiedział mające niebawem przy- 
stąpić przybycie prolesora krakow- 
skiego, który będzie miał wykład 
o Polsce i o prawie mocarstw. 

PARYŻ, 2 kwietnia, (Fat). H 
P inearóć przyjął dziś rano miui- 
stra Skirmunta, 


PARYŻ, 2 kwietnia. (Pat). Mi 


vister Skirmunt wyje hał dziś po 
połndnin do Londyno, 


Zdaniem Soko!nikowa ndleży ogra- 
niczyć emisję banknotów i ustalić 
budżet Rosji. Tegoroczny budżet 
nie odpowiada rzeczywistości i 
i przyniesie ógronuiy deficyt, który 
moge być pukryly przez obciąże” | 
nig instytucja 


polityka zagraniczna Franej 


l. 


Przemówienie Polncarego w izbie. 


PARYŻ, 2 kwietnia (Pat). Na 
posiedzeniu izły Poincaré zwrócił 
się o ratyfikację nkładn waszyngtoń- 
skiego, oświadczając, ża rząd tym 
przyłączy się do szlachetnego gestu 
Hardinga. 

Póincaró, mówiąc 9 konferencji 
w Cannes, wyjaśnił, że w sprawie 
rozdziału kwot, jakie mają wypłacić 
Niemey, Francja nie przyjęła nasie- 
bie żadnych cy se ar t zobo- 
wiązań, Premjer wyjaśnił, że 


nie istniał nigdy jakikolwiek 
związek między [sprawą u- 
działu Francji w konferenc'i 
w Cannes, a faktem układu 
francusko-angielskiego. 


Poincaré odczytai rezolucję, po- 
wziętą na konferencji w Cannes, o- 
świadczając, że pie dopuszczono 
Turcji do wzięcia udziału w konfe- 
rencji w Genui, ponieważ konferen- 


leja ma być konferencją państw Ev 


ropy, ponadto Turcja nie pozostaje 
jeszcze w stosunkach pokojowych, 


Poruszając sprawę dzia- 
łainości przedstawicieli so- 
wieckich 


w Londynie, Berlinie, Pradze i t.d. 
odnośnie do konferencji genneńskiej, 
Poincaró powtórzył swoje wczoraj- 
sze oświadczenie, podkreślając raz 
jeszcze, że 


pragnie pracować tylko ze 
sprzymierzeńcami Francji. 


Nawiązując do słów Rąthenaua, 
wyrzeczonych w parlamencie nie- 
mieckim, Poincaré oświadczył, że 
rząd francuski pragnie nadal bronić 
łącznie że swymi sprzymierzeńcami 
praw wspólnych wszystkich sprzy- 
mierzonych, wreszcie swoich właąa- 
nych praw. 

e Rząd franouski — oświadczył 
Poincaré — żąda, 
aby traktat wersalski nie 
był kwestionowany na kon- 
ferencii genueńskiej, ani po- 
średnio, ani bezpośrednio. 

"Omawiając sprawę długów ro- 
syjskich, premjer oświadczył, że 


nie można z Rosją zawierać 

żadnych traktatów, dopóki 

sowiety nie uznają przed- 
wojennych długów Rosji. 


Wreszció przedstawił _ premier 
program. konforencji genueńskiej, do- 
dając, że Francja będzie współpra- 
cować ze swymi sprzymierzeńca- 
mi pod warunkiem, że prawa jej, 
wypływające na mocy traktatu, jak 
również z orzeczeniem komisji od- 
szkodowawczej, zostaną uszanowane. 

Izba przyjąła przeinówienie Poin- 


| care'go długotrwałemi oklaskami. 
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Przygotowania do konterencji. 


PARYŻ, 2 kwietnia (AW). „Eo 
lair Internationat* potwierdza wia-, 
domość, że Lloyd George w podróży | 
swej do Gónui zatrzyma się w Pa-| 
žu, gdzie omówi z Poincaróm po- 
rządek dzienny obrad genueńskich, | 
oraz sposoby wspólnego porozumie- 
nia Anglji i Francji. 

NOWY JORK, 2 kwietnia (AW). 
Londyński kerespondent „New York 
Heralda* donosi, że Lloyd George 
czyni starania, by skłonić Stany! 
Zjednoczone do wzięcia udziału w 
konferencji genueńskiej. 


Doeratja sowietów jedi do Gomat- 
RYGA, 2 kwietnia. (Pat). 
Pierwsza część delegacji sowiec- 
kiej na konferencję genucńską, 
wśród której to dele, gacji źnaj- | 
dowali się uczestnicy konferen- | 
cji ryskiej, wyjechała w nocy 


| 


i 


na konferencję do Genui. Po- 
zostala część, na której czele 
stoi Krasin, a która przybyła 
dzisiaj, wyjeżdża dziś wieczo- 
rem do Genui. 


BERLIN, 2-g0 kwietnia (Pat). 
Wczoraj przybyła tu delegacja Rosji 
sowieckiej pod przewodnietwem Czi- 
czerina, 


Morskie żafanh sowietów. 


MOSKWA, 2 kwietnia. (Pat).— 
W dziale transportów morskich 
| Rosji sowieckiej na posiedzeniu 
postawiono następujące żądania: 
uznanie flagi handlowej moskiew- 
memi; swoboda żeglugi, dostęp- 
nienie Rąsji wszystkich portów za- 
granicznych, zwrócenie śowietom 
wszystkich okrętów rosyjskich, znaj- 
dujących się zagranicą, a w razie 
neutralizacji Dardanelów również 
| dopuszczenie sowietów do udziału 
w konferencji międzynarodowej 
cieśnin. 


|<) T OLESA | ŁATY ROEE PONZE CEE? A PE ER PRZE 


Po zgonie ex- 


Ostatnie chwile. 
FUNCHAL, 2 kwietnia. (Pat). | 
Havas, „Były król Karol do ostat- 
|nłej chwili zachował przytomność. 


króla Karola. 


wała na zasilenie organizmu 
króla Karola swoją własną 


krew, 
na co lekarże nie zgodzili się. 


Królowa Zyta 1 następca tronu Lb m wegner 
' się w chwili smierci] BUDAPESZT, Q kwietnia Pat. 
Ieóla u wezgłowia © iò dniu wyproadżeśii 
Maio ZKZ | b. króla Karol 


m N 


|syna zmarłego 
zwłok | Ottona, królem Węgier w inię,ece 
a odbędzie i saariągo Karola. 


z , powodu śmierci b 


Legitymiści 


Garnitury i suknie 
do Komunji 


w wielkim wyborze u firmy 
SZMECAEL i ROZNER, 
Łódź, ul. Piotrkowska 100 
i tilja 160. 1491-2 


Były wojskowy 


posiadający kilkoletnią prakty= 
kę biurową, piszący biegle na 
wszystkich systemach maszyn, 
poszukuje zajęcia. Łask. oferty 


do „Głosu* sub. „R. W, 30“ 
 4l34=1 


się w kościołach uroczyste nabo- 
żeństwo. 

Rząd wydał wojskowym 
I cywilnym władzom zarzą” 
dzenia umieszczenia na bus 
dynkach* publicznych i woje 
skowych chorągwi żałob- 
nych. Teatry i domy tozrywko- 
we mają być zamknięte. W dzień 
wyprowadzenia zwłok zabroniong 
wszelkich produkcji muzycznych. 


BUDAPESZT, 2 kwietnia (Pat), 
Budapeszteński związek kupców 
wezwał migszkańców stolicy de 
wywieszenia aid żałobnych 
„ króla Karola, 


WIEDEN, 2-go kwietnia (Pat), 

„Neues Wiener Tageblatt" donosi: 

węgierscy czynią sta- 
rania u mocarstw koalicyjnych a 

pozwoalenię na przewiezie- 

nie zwłok b. króla Karola 

do Budapesztu. Państwa sprzy- 
mierzone nie sprzeciwią się: temu, 

jeżeli spokój nie zostanie zakłó- 
cony. 


Doposza Horty ego. 

BUDAPESZT, 2 kwietnia. (Pat). 
W. B. K. — Z powodu śmierci b, 
króla Karola, naczelnik państwa 
Horty wysłał do b. królowej Zyty 
następującą depeszę: 

„Przed chwilą dowiedziałem się 
o śmierci Jego Królewskiej Mości 
Karola 1V. Naród węgierski podzie- 
la smutek, jaki okrył rodzinę krów 
lewską. Wasza Królewska Mość 
raczy przyjąć wyrazy mojego głę= 
bokiego współczucia”. 


Denosza br. Bothle, 


BUDAPESZT, 2 kwietnia. (Pat). 
W. B. K.—Prezes ministrów hrabia 
Bethlen wysłał do królowej Zyty 
telegram imieniem rządu z wyra- 
zamii współczucia. 


u T 
łowy „król Węgor. 
WIEDEN, 2 kwietnia (AW), Doe 
t nosza tu z Budapesztu; ż6 legity= 
I miści węgierscy ogłosili najstarszego 
cesarza, arcyksięcia 


, 


= 


Monarchiści rosyjscy, w dość 
znacznej ilości przebywający w 
Berlinie, złobili zamach na Milu- 
kowa i Nabokowa; pierwszy ocalał, 
drugi padł pod kulami morderców. 
O moralnej wartości tego czynu 
nie może być chyba dwuch zdań; 
nie jóst on niczem innem jak 
ohydną zbrodnią, która nie ma 


żadnych okoliczności łagodzących. | 


W tym wypadku nie może=być 
mowy o terrorze jako rozpaczliwym 
środku obrony i zemsty wobec 
gwałtów przemożnej władzy, bo 
przywódcy. kadeccy sami byli bez- 
bronnemi emigrantami i nikogo 
uciskać ani krzywdzić nie mogli. 
Morderstwo ich było niejako ofiarą, 
złożoną cieniom upadłego caratu 
ze strony tych, którzy marzą o 
jego powrocie. 7 

Jest też małą próbką metod, 
które owe forpoczty i przyszłe pod- 
pory caratu zamierzają praktyko- 
wać w razie ziszczenia się ich na- 
dziej. Ta resztka inteligencji i kul- 
łury rosyjskiej, która uszła ciosów 
bołszewiękich, dostanie się pod 
ciosy cafskiej reakcji.  Gwałty, 
ucisk, bezprawie i niewola mają 
panować i nadal, a różnica będzie 


la, iż Rosja z lewego boku prze- 


| 


| 


] 
j 


| 
| 
| 


l 
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wróci się na prawy. 

Kwestja owych „boków* wy- 
stąpiła od pierwszych dni przed- 
sławicielstwa; dwie pierwsze Du- 
my były lewicowe, trzecia prawi- 
cowa, wciąż brak było kultiralne- 
go, zrównoważdnego środka, a co 
ważniejsza brak odpowiednich ma- 
terjałów Społecznych w samym na- 
rodzie. 

Rosja została przez sąmbwładz: 
two carskie skula mechanicznemi 
węzłami i cierpi na brak pierwiast- 
Ków społecznych. Miała „epoki re- 
foon", urzadzane przez postępo- 
wych carów, lecz nie miała włas- 
negò organicznego rozwoj, w któ- 
refm rozwijają się właściwe pier- 
wiastki społeczne, w którym ura- 
bia się i kształci duch publiczny. 

W twórcy nowożytnej Rosji, 
w Piotrze Wielkim, Mickiewicz od- 
gadł siłę rewolucyjną, która rozbi- 


jala, kryszyła i Ueptała stare wią- 


zadła społeczne i instytueje dawnej 
Rosji o wiele bezwzgłędniej, niż 
konwencja francuska, Od niego 
datuje Się t, zw. petersburski okres 
historji, w którym caryzm pomimo 
świadomych usiłowań, nie mógł 
się stać nigdy monarchją konser- 
wątywną w styla europejskim, lecz 
pozostawał” wciąż rodzajem koro- 
nowanej dyktatury, operującej środ- 
kami gwałtownemi i sui generis 
zamachami stanu Jego duch ni- 
hilistyczny określił wymownie car 
Paweł, gdy na zapytanie jednego 
z posłów obcych, kto z dygnitarzy 
rządowych zajmuje najwyższe miej- 
sce, odpowiedział: „Wobec mnie, 
niema wyższych i niższych —naj- 
wyższy jest ten, kto w danej chwili 
ze mna rozmawia, lecz tylko tak 
długo, dopóki rozmawia... 


Wskazyweno nieraz, iż prze- 
węrół bolszewicki był mniej głę- 
boki, niż się zrazu wydawał. Za- 
sala nieograniczonego  despo- 
tvzmi i peiska pozostała; tylka 


oparto drabinę rządową ua in 
nym końce. | widzieliśmy fakt, 
1% dawne pojpory caratu, różne 
żandarmerje, ocurany,  matejsi 


t więksi dygnitarze wojskowi — 
wszystko to przewędrowało do 
nowych panów. Biały pojedynezy 
ogr! zmienił Sie w czerwonego 
wiulogłoweco, 

Pe rewolucji 1905—4% powstał 
| ew. gojusz narodu rosyjskiego 
r całem rozoałezieniem czarnych 
sotni. Mialo w być wprcasem us- 


turalnei reakcji społecznej, ozer- 
piącej rzekomo siłe mas ludo- 
wych  fdzież się to) wszystko 
podziało? Ale nie może hyć 
wątpliwości, it z pgwałtownem 
przechyleniem państwa na lewo, 
ta liczna i barbarzyńska masr, 
gpregniona bata i rabunku, prze- 
lała się na tamta stroną. 

Ozy możliwą jest osoylacja 
w strone przeciwną? — Reakoja 
monarchiczna, która przy sprzy- 
jających okolicznościach znowu 
przechyli Rosję na prawy bok i 
w tych żywiołach znajdzie swe 
słngi i podpory. zdaniem na- 
szem jest całkowicie możliwą i 
prawdopodobną jnż w niedalekiej 
przyszłości. Morderstwo berlińskie 
pokazuje nam wgłanłający się sty! 
owej reakcji, 

Natomiast zgołs  nieprawdo- 
podobnem się wydaje wynurzenie 
z dzisiejszego chaósu wolnej pra- 
worządnej. republikańskiej czy 
konstytuevjno-demokratycznej Ro- 


„Poniedziałek 3 kwietnia 1922, 


Dwa bieguny - dwa podobieństwa. kustrja i Jugosławia. 


Wczorajsi wrogowie i dzisiejsi przyjaciele. — Rola Włoch 
I Węgier. — Podstawy stosunków handlowych. — Echa 
awantur w Trjeście. — Mały skandallk belgradzki. 


Belgrad, w marcu. 


Zdawałoby się, że trudno 0 
większych wrowów, niż Austrja i 
Jugosławja której ośrodkiem wszak 
jest ñawna Serbja. 


Te dwa raja przecież przez 
swe drobne nieporozumienie rz"- 
city żaciew, od której zanłonął 
olbrzymi pożar wojny światowej. 

Lecz oto stan pokojowy za- 
bliźnił nawet tak jatrzącą ranę, 
jak stosunki austro-jugosłowiań- 
skie. 

Zwłaszcza ostatnio w pew- 
nych ośrodkach politycznych sto- 
licy trójjedynego królestwa daje 
się zauważyć dażenie do zbliże- 
nia z dawnym * rogiem. 

Przyc'yny tego są dwojakie- 
go rodzaju: polityczne i ekono- 
miczne. 

Na zbliżenie polityczne mię- 
dzy Wiedniem a Belgra!'em na- 
leży spoglądać pod kątem sto- 
sunków włosko-serbskich; albo- 
wiem rodzaj federacji naddunaj- 
skiej niema już tu zupełnie 


aji, tej „trzeciej Rosji”, z opo- zwolenników. 


wiadań Sawinkowa i innych emi- 
orantów$ Siły społeczne, na któ- 
rych się miała taka Rosja oprzeć. 
nigły rzeczywiście nie istniały. 
istniała tylko ich podobizna, któ- 
ra mozłą w błąd wprowadzać 
wielu intelirentów rosyjskich i 
obałamnoonych przez nich po- 
wierzchownych obserwatotów ob» 
cych. Dzisiaj nawet ta podobizna 
przestała istnieć, przem sł, oświa- 
ta i koltura miejska została zni- 
szczona; dziesiąików lat potrzeba? 
aby to odbudować,Na czem że 
oprzeć w dzisiejszych warunkach 
najałe'  utarmiejszy konstytacjo= 
halizu rosyjski? Na zbiedzonej 
nerwowo wyczerpątej i wyjało 
wionej juteligoncii, której nie 
zdołali wytępić bolszewicpł Gdy 
by nawet jakaś nedludzka siła 
dała tym ludziom gotową władzę, 
nie adołaliby jej utrzymać w dzi- 
siejszej Rosji przez miesiąc. lem 
mniej są zdolni do jej zdobycia. 

Lodzie ci nie "mają znaczenia 
i wpływa — grozi im nienawiść i 
od prawicy i od lewicy. Jedynie 
tylko prawdziwa siła, zataczająca 
kręgi od tego lub tamtego „boku* 
inoże ich w awej służbie odpowie- 
dnie zużytkować.. 

Naturalną podstawą reakcji 
carskiej są obecnie ) asy chłop- 
skie, które zdobyły ziemię, a pra- 
gnęłyby jej posiadanie usankcjo- 
nować. ldeologja tej restauracji 
nie nastręcza żadnych trudności; 
jest ona odduawua w Świadomości 
rosyjskiej gotowa, a zawiera się 
w formule: mażyki ear. | 


Zazadnienie rosyjskie ma dla 
nas ołbroymiqą wagę, Musimy ba 
cznje śledzić jego objawy i starać 
sią zrozumieć ich sens właściwy. 
Jest to tem po'rzebniejsze, iż już 
lzisiaj odnawia się u nas dawniej- 
sze moskaloliistwo, które odświe- 
ża starą legendą i każe nam wi- 
dzieć w odnowionej Rosji przyja- 
ciółkę i opiekunkę Polskie 

T. 


Drukarze 
ręczni! 


są poszukiwani. UJ. Ludwiki 
(Lniza) N 48. 4534—8 
Krecie 


ke DALTKA 


Lisy niebieskie, alaska, oraz chustki 
krecie, różne skórki poleca 


Wł. Opatowski, Cegielniana 55 
- Irani |. ułatza. „ Lam 


Włochy prowadziły od czasu, 
wojny politykę austrjac 4, która 
mogła zrodzić przypuszczenie, że 
starają się zdobyć sobie w Au- 
strji podstawę, z której mo ”łyby 
roztaczać swoje wpływy na 
wschód Europy. Korzystały ze 
swego miana „państwa sukcesy|- 
nego“, aby wykazywać wielkie 
zainteresowanie w sprawach roz- 
członkowanych obszarów byłej 
morarchii austro-wę"ierskiej. 

To tłumaczy rolę olezraną 
przez ich pizedsta iciela w ko: 
uigji międzysojuszniczej do ple- 

isceytu w Karyntji. Co jednak 
nie przeszkodziło ruchliwej dy- 
plomacji markiza della Towetta 
stańnć w obronie interesów We- 
gierskich, gdy rozważono w We- 
hecjt sprawę Rurgenlandn, 

Oczywiście, mała ententa zwa!- 
cza dążenia rządu rzymskiego do 
hegemonii nad Dunajem w spo- 
sób estry. 

Lecz ze wszystkich państw 
małej ententy, oczywiście naj- 
bardziej Jugosławia obawia się 
Włoch. Powtarzające się incy 
denty w Riece i Dalmacji, za- 
równo jak niedokładne wykorzy- 
stanie traktatu w itapallo, wska 
zują, Że. stosunki między Kry- 
mem a Beleradem nie są prze 
pojone duchem zaułania i ser 
deczności, które winny panować 
między dwoma państwami są 
siedzkiemi i sprzymierzonerni. 

Co sią tyczy Węgier, to za- 
chowują one stanowisko jeszcze 
bardziej grożne w stosunku do 
Jygosławian choć żadnych oznak 
zewnętrzhych po temu niema. 
Węgry jednak bynajmniej nie 
pogodziły się ze stanem rzeczy, 
stworzonym przez traktat w Tria- 
non i wyczekują każdej okazji, 
by odzyskać utracone ziemie ko- 
ronne św, Stelana. 


‘Gdy dodać do tego, że w-Bul- 
garji stronnictwo p. Stambalij- 
skiego jest bodaj jedynem, pra- 
gnącem polityki zbliżenia do Ju- 
mosławji, i że wobec, te-o nie- 
predko jeszcze dojdzie do zb iże- 
nia między Sofją a BHeleradem, 
— to nietrudno przekonać się, 
królestwo 5, H. 5. otoczone jest 
państwami niezbyt przyjażnie dla 
niego usposobionemi. 


Przeciwnie, Austrja jest jed- 
nem z państw pokonanych, któ- 
re się calkowicie pogodziło z 16- 
sem; jeśli niekiedy padnie jeszcze 
iskra reakcji habsborskiej, ta 
zazwyczaj pochodzi ż Budapesz- 
tu. Austria może być dla swych 
sąsiadów niebezpieczną „jedy- 
nie... swą słabością, która czyni 


‘lig bezbronną wobec kurateli czy 


ingerencji obcej, I oto w inte- 
resie Jugosławji jest obecnie 
wzmocnić Austrię, by nie-wpadła 
w sieci innych sąsiadów. 


że, mięso, *rzewó. Istnieje na- 
wet traktat handlowy austro- 
jusosłowiański, zresztą dużo go- 
rzej ułożony od traktatu austro- 
czeskiego w Lana. 

Traktat w Lana wskazuje. 
że w łonie małej  ententy zwy- 
cieżył kierunek, przychylny Au- 
strji. — Nie tak dawno wszak 
oświadczył p. Taka Jonesco, że 
uważałby wstąpienie Austrii do 
m łej ententy za bar'zo nożą- 
iane, — Mniej więcej fa sama 
opinja zapanowała obecnić i tu- 
taj. Jugosłowianie są bardziej 
jeszcze, niż czesi zainteresowąsi 
we wzmocnieniu się ekonomiez- 
nem Afstrji. Prawia cały fch 
wywóz jest obecnie tam skiero- 
wany. 

Nawet już przyrzeczono for- 
ma!nie Austrji poparcie, gdyby 
Węgry znów poruszyły sprawę 


Burcenlandu. 

* Owo zbliżanie sie -miedz 
Austrją n królestwem S. H. S. 
niewątnliwie przyczyni sie do 


równawa”si molitycznej w Euro- 
pie Środkowej, 

Jugosławia bowiem będzie 
miała zupełny spokój mrzynai- 
mniej na swej eranicy północnej, 
zas dla Austrii możliwość lath e- 
go į obtitero importu artyknłów 
spożywezych hę zie jeszcze je% 
nym argumentem przeciw „An- 
schluss'owi*. 


Wypadki w Riece bardzo zanie- 
pokoiły rzad tute'szy, zm łaszcza, 
że sytuacja przedstawia się oboc- 
nie, mimo pozornego sposobu, 
bardzo groźnie, A 

Minister spraw zagranicznych 
p. Ninrić złożył oneg'aj w par- 
Jamencie oświadczenie na ten 
temat, w którem stwierdził, Że 
uprzedzał rządy: paryski, londyń- 
ski i rzymski 0 przyzotowują- 
cym stę wybuchu w Rjece, 

Niestety. nie zdołano czy nie 
chciano zapobiec biegow wypal- 
ków, które zniszczyły Brace kon- 
terencji w Rapallo Na protest 
naszego posła w Rzymie, rząd 
włoski polecił swemu” posłowi w 
Beleradzie ośw.adczyć nam, że 
uczynił kroki dla przywrócenia 
porzą Iku. 


Jednak oświadczenie rząla 
włoskiego było tyiko pustym 
dźwiękiem. W imię dobrosą- 
sedzkich stosunków nawołuje 
więc p. Nincić rząd włoski po- 
wtórnie do noszanowania trakta- 
tu w Rapallo. 

Oświadczenie p. Ninceie'a, u- 
trzymane w tonie ła:odnym sto- 
sunkowo do oburzenia przeciw 
Włochom, codzień tu się wzma 
gającemu, powinno wreszcie przy 
poninieć Włochom, codzień tu sié 
wzmagającem i, powinno wreśzcie 
przypomnieć Włochom o ich obn- 
wiązku i przyśpieszyć poskromnie- 
nie zapędów „tascistów*, 

L4 t 


- Nietylko zwresztą w dziedzinie 
politycznej krzywdzą włosi jugo- 
słowian... 

Oto jaki wypadek nie scho lzi 
z ust towa zystwa belgradzkiego 
już od tygocnia, z 

« Podczas ubiegłezo karnawału 
poznał na pewnej mas.aradzie 
bawiący tu przejazdem Włoch p. 
Torresani panią Rainę 6., uro- 
czą małżonkę jeinego z wyż- 
szych dygnitarzy miejscowych, 
uchodzącą za najpiękniejszą bo- 
daj kobietę w Belgradzie. 

Płomienna jugosłowiańska nie 
miała snać skrupułów politycz- 
nyth, ognisty Włoch zaś poświę- 
oi} nawet swemu aleklowi nagte 
interesa i pozostał w Belgradzie, 
oczarowany wdziękami prześlicz- 
nej pani Wainy. 

I kto wie, jak długo trwaa by 


ich idylla miłosna, gdyby pan S. 
nie trafił nagle do pokoju wło- 


Gdy spojrzeć z punkta widze-| cha i mie vrzyłapał swej małżon- 


nia ekonomicznego, interes tie 
uwydatni się bardziej jeszcze, 
Wiadomo, że Austrja istnieć nie 
może bez pomocy tub ścistej mó- 
wiąc, popareją z Pragi i Beigra- 

á Zgos aray maie zee 


: 
» 


niki, wyrażając gio delikatnie „in 


flszranLi*. 1 

Po trzech dniach w lasku nad 
Dunajem odbyło się spotkanie 
włosko-jugosłowiańskie. Po piern- 
sj wymiane skzzałów, p. S, 


u , 
f wo 
' 8 
padł z przestrzelonomi płucami... 
A po trzech gotlzivach świeżo 
upieczoma wdowa już mknęł: ze 
swym kochankiem ekspresem w 
kierunku Wiednia. 

Pościg okazał się bezknteczny. 


J. Werner, 
OKA T ROYA X 


Kronika ekonomiczna. 


+) Eksport angielskich wy- 
robów włóknistych. — Pomi- 
mo, że waluty są znacznie słabsze 
niż były przed rokiem, eksport 
powiększył swe rozmiary, szcze- 
gólnie w dziale materjałów goto- 
wych, W porównaniu z odpowied- 
nimi miesiącami roku 1921 nastę- 
pujące cyfry wskazują wzrost eks- 
portu w styczniu i tutym: 

Gotowych materjałów bawełnia 
nych —- 97000000 yardów kwadra- 
towych; K 

Materjałów bawełnianych na 
chorągwie i chustki 900000 yardów 
kwadrat.; 


Wykończonych nici bawełnia- ` 
nych 356000 funtów; materjałów 
czesankowych — 3,180,000 yardów 
kw.; materjałów jedwabnych 
222.000 yardów kw.; materjałów 
bieliźnianych 11,847,000 yardów 
kw. chustek płóciennych do nosa 
121,009 tuzinów; materjałów juto- 
wych 8000000 yardów kw.; płasz- 
czów nieprzemakalnych i innych 
12000; rękawiczek tkanych tabr. 
6500 tuzinów; wełnianych poń- 
czoch — 201000 tuzinów par; ba- 
wełnianej bielizny i wyrobów luk 
susowych blisko 3000 tuzinów. 

Zwiększył się również eksport 
w dziale taśmy jedwabnej, bielizny 
stołowej adamaszkowej, haftów i 
robót ręcznych. 

Niepomyślny objaw stanowią 
dane wykazów handlowych doty 
czące znacznego powiększenia im- 
portu taśmy bawełnianej i galain- 
terji drobnej, dywanów  wełnia- 
nych, flaneli, materjałów jedwab- 
nych, taśmy i innych wyrobów 
jedwabnych, strojów, rękawiczek 
skórkowych, ubrań i bielizny ba- 
wełnianej. W tym roku import 
kapeluszy i czapek przewyższa 
eksport. (e). 


Kupujcie bilety skarbowe 


BILET SKARBÓW. 


na rachunek bieżący w kieszeni. 


Łódź. ` 
Telefony łódzk e. 


(le) Związek przemysłu włó- 
kienniczego w państwie polskieni 
wystosował w, sprawie rozszerzenia 
sieci telefonicznej w naszem mieś- 
cie przytoczony poniżej memorjał 
do ministrów: poczt i telegrafów 
oraz skarbu. 

„Miasto nasze, będące najwięk- 
szym ośrodkiem przemysłu i hañ- 
dlu, a drugiem z fzędu co do iloś- 
ci mieszkańców, ma niezwykle 
słabo rozwiniętą sieć telefonów. 

Jedynie najściślejsze śródinieś- 
cie posiada od jesieni podziemną 
sieć, umożliwiającą szybkie uzys- 
kanie połączeń, jakoteż dzięki no- 
wym aparatem, odbywanie rozmów 
bez trudności. Sieć powyższa o- 
graniczona jest do niespełna 500 
abonentów, Pozostała cześć nasze - 
go tętniącego bujnem życiem han- 
dlowem i przemysłowem miasta 
pozbawiona jest w zupełności ja- 
kiegokolwiek połączenia telefonicz- 
nego, lub też posiada je w bardzo 
drobnej części, bo zaledwie około 
600 połączeń sieci nadziemnej, da- 
jącej znacznie gorsze techniczne 
warunki rozmowy, 

Taki stan odbija się w wysokim 
stopniu ujemnie na normalnym 
biegu życia gospodarczego naszego 
miasta, wobec czego mamy zasz 
czył prosić pana ministra, by z 
preliminowanej w bieżącym roku 
sumy na rozwój sieci telefonicznej 
zechciał przeznaczyć w odpowied- 
niej wysokości fundusze umożli- 
wiające rozbudowę sieci w mierze 
odpowiadającej znaczeniu, jakie tha 
miasto nasze dla całokształłu życia 
gospodarczego i ządowolnił w ten 
sposób jedną z najbardziej pala 
cych paźrzeb miejscowego prze 


mysi i hnadła”, 
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W szpitalu im. Poznańskich. 


jak po nafeździe tatarskim — Zbrodniczaą ręka zdemo- 
lowała humanitarne dzieło. — Prace przy naprawie. — 
Koszta remontu wyniosły 40 milionów. 


Już od dłuższego czasu opinja 
publiczna zaniepokojona jest. lo- 
sem ‘szpitala im. ‘Poznańskich. 
Sprawa ła niejednokrotnie poru- 
szafa była w prasie, bądź to z 
powodu interpelacji w radzie miej- 
skiej, bądź to przez wzmianki 
nadsyłane przez związki zawodowe, 
lub zarząd szpitala. Przedstawi- 
ciele związków zawodowych twier- 
dzili, że zarząd nie oddaje go do 
użytku publicznego z powodów na- 
tury politycznej, zaś ze strony 
zarządu szpitala odpowiadano, iż 
szpital jest restaurowany i nie- 
długo zostanie otwarty. Odbywały 
się tak liczne konferencje w in- 
spektoracie pracy, jednak do po- 
rozumienia nie doprowadziły. 

Onegdaj przedstawiciel biura 
„BIP” zwrócił się do zarządu szpi- 
tala z prośbą o zezwolenie obej- 
rzenia budynku szpitalnego. Dzięki 
uprzejmości dyrektora przedstawi- 
ciel miał możność dokładnego ob- 
znajmienia się ze stanem rzeczy 
na „miejscu, 

Cały kolosalny gmach szpitalny 
prawia wrażenie, jak gdyby padł 
ofiarą najazdu tatarów. 

Niema tam ani jednej rzeczy 
całej, nie połamanej lub nie po- 
iłuczonej. Obecnie pracuje prze- 
szło 40 robotników. Jedna z sal 
zmienioną została na pracownię 
stolarską, druga warsztat ślusarski 
itd 


Jak wynika z opowiadań” miej- 
scowęj słnżby, zniszczenie to do- 
konane zostało w następujących 
"okolicznościach : 

Gdy pracownicy szpitala roz- 
poczęli strejk wszelka praca na- 
tvchmiast ustała, tak że nawet 
wody z rezerwnarów nie wypusz- 
czono, i nie ogrzewano głównego 
kotła. Skutek był sztraszny. Wszy- 
kie rury przewodu wodociągo- 
wego i 
popękały na mrozie. 


centralnego ogrzewania | powrotem tych pracowników, któ- 
Czyjeś nie-.rzy posiadają odpowiednie kwali- 


kotła, aby puścić w ruch motor i 
tym sposobem zaopatrzyć szpital 
w wode. | 

Okazało się jednak, iż. kocioł 
pękł, ‘Gdy wielkiem nakładem 
pracy kocioł naprawiono, okazało 
się, iż główna rura Mpopękała w 
kilku miejscach, Natychmiast za- 
stąpiono ją przez nową rurę i wodę 
piszczono. 

Tymczasem stała się niezwykła 
rzecz. W całym gmachu ze wszy- 
stkich rur zaczęła wydobywać się 
woda na wszystkich piętrach; każ- 
da rura w kilkunastu miejscach 
była popękana. Do wydobycia 
popsutych rur trzeba było robić 
wyłomy w ścianach i podłogach, 
ponieważ cała sieć kanalizacyjna 
ukryta jest w murach. Praca jest 
niezmiernie zmudna i kosztowna. 
Ostatecznie większość rur jest już 
naprawiona lub zamieniona no- | 
wemi. 

Również wszystkie miski i na- 
czynia zostały kupione na nowo. 

Centralne ogrzewanie zostało 
kompletnie zniszczone z powodu 
pęknięcia rur i kaloryferów. 

Ponieważ szpital, a „właściwie 
część jego ma być niedługo uru- 
chomioną, zaś zaprowadzenie o- 
becnie. centralnego ogrzewania jest 
wprost niemożebne, zarząd szpitala 
ustawił w- salach gotowych na 
przyjęcie chorych piecyki. kaflowe. 

Naprawa ogrzewania central- 
nego kosztować musi wiele mil- 
jonów i na razie jest niemożliwa. 

Obecnie wykończa się w szpi- 
talu roboty. Pracuje przeszło 40 
robotników i koszta remontu wy- 
niosły dotychczas 40 miljonów 
marek. 

Za 3—5 tygodni szpital przyj- 
mie pierwszą partję chorych. 

Co do służby szpitalnej to 
szpital zgodził się na przyjęcie z 


godziwe ręce potłukły miski w fikacja, zaś pozostałym, o ile o- 
łazienkach i ustępach. Ktoś starał, puszczą dobrowolnie zajmowane 
się wszystko niszczyć i dewasto- mieszkania, zarząd wypłaci. po 


wać. Gdy przystąpiono do re- 
montu, sprowadzono wodę za po- 


moaą hydrantów strażackich do 


A 


15,000 mk. Związek zawodowy na 
powyższe warunki się nie godzi. 
! (bip) 


Wiadomości bieżące. 
nastka nododa. 


Komunikat państwowego Insty- 
tutu meteorologicznego. 


Prawdopodobny przebieg pogody 
w dniu dzisiejszym: 1 

Temperatura najwyższa wynosiła 
wczoraj w Warszawie plus 5.1, najniż- 
sza—0.7 stopnia. Prawdopodobny prze- 
bieg pogody w dniu dzisiejszym: pogo- 
da zmienna, chłodno, 


Z rady miejskiej. 


Najbliższe posiedzenia rady miej - 
skiej odbądzie się we wtorek dnia 
4 kwietnia 1922 r. o godz. 6 pp. 
punktualnie, w sali posiedzeń rady 
miejskiej przy ul. Pomorskiej 16. 

Porządek dzienny przewiduje: 

I. Komunikaty. 

II, Wybory: a) delegatów na o- 
gólne zebranie związku miast pol- 
skich, mająca się odbyć w pierwszych 
dniach maja we Lwowie; b) Jednego 
członka komisji teatralnej (na miej- 
sce r. Kotkowskiego). 

III. Referat komisji rewizyjnej 
w sprawie zatwierdzenia cbrachunku 
rocznęgo za rok administracyjny 
1919-1920. 

iV, Wnioski magistratu w spra- 
wię: 1) podwyższenia dobrowolnego 
dodatku ekonomicznego z funduszów 
miejskich nauczyeiglstwu miejskich 
szkół powszechnych; 2) podwyższenie 
taryfy za przejazd tramwajami miej- 
«kimi; 8) urządzenia wodotrysku w 


parku im. Sienkiewicza; *4) ustano- 
wienia 3 nowych stanowisk służbo- 
wych w miejskim urzędzie wete- 
rynaryjnym; 5) zmiany etatów u- 
rzędniczych wydziała oświaty i kul- 
tury; 6) podwyższenia opłat za lecze- 
nie i utrzymanie chorych w szpita- 
lach miejskich; 7) podwyższenia o- 
płat, pobieranych przez miejskie za- 
klady kąpielowe; 8) częściowego po- 
krycia wydatków, ponoszonych przez 
magistrat . ra przewóz chorych do 
szpitali, leczenie i mieszkań pry- 
watnych od rodzin chorych, leczą- 
cych się na rachunek własny wzglę- 
dnie na rachunek zakładów prze- 
mysłowych; 9) subsydjum na rok 
administracyjny 1922 dła instytucji 
i stowarzyszeń społecznych; 10: za- 
twierdzenie budżetu miejskiego do» 
mu wychowawczego za rok admini- 
stracyjny 1922; 11) kredytu na prze- 
robienie poddasza, znajdującero się 
nad lokalem wydziału zdrowotności 
publicznej przy ml. Piotrkowskiej 
nr. 1, na lokal biurowy; 12) zatwier- 
dzenie nowej taryfy dla łódzkiej 
rzeźni miejskiej za ubój bydła, uży- 
walność szop, obór, chlewów i tar- 
gowiska oraz nadzór nad przywożo- 
nem mięsem; 13) jednorazowe sub- 
sydjnm dla nadzwyczajnego komi- 
rjatu dla spraw re|atrjacji w War- 
szawie. 

Referaty komisji skarbowej 
i do spraw ogólnych w Warszawie: 
1) wynagrodzenie nauczycielstwa za 
prace przy urządzaniu muzeów szkol» 
nych (wniosek r. Drabarka); 2) sub- 
sydjum dla czytelni im. Br. Grosera 
(wniosek dr. Lichtensteina i tow). 


Poniedziatek 3 kwietnia 1922 r. 


Otwarcie domu wychowawczego.| wła lzy naństwa  hnrztazvinawo 


(bip) Wczoraj ogbyło się uro- 
czyste otwarcie miejskiego dómu 
wychowawczego dla dzieci, niepo- 
siadających odpowiedniej opieki 
domowej. Na uroczystość otwarcia 


4 domu przybyli przedstawiciele władz 


państwowych, komunalnych i woj- 
skowych, oraz zaproszeni goście i 
przedstawiciele prasy. 

Dom wychowawczy jest wspa- 
niata placówką, mającą na celu 
racjonalne wychowanie przyszłego 
pokolenia. . 

Zarówno pokoje sypialne, jak 
i sale zabaw lub sale izolacyjne, 
urządzone są: skromnie, lecz po- 
rządnie i czysto. z 

Wogóle dom ten.sprawia Wra- 
żenie, jakgdyby znajdował się nie 
w Łodzi, lecz w jednym z więk- 
szych miast Europy. 

Po obejrzeniu domu wychowaw- 
czego odbyło się śniadanie, na 
którem wygłoszono okolicznościo- 
we mowy i toasty. 


Masowe obławy. 


Nocy ubiegłej policja krymi- 
nalna i zewnetrzna dokonała w 
obrebie pięciu komisarjatów, jak 
również i na dworcach kolejowych 
całego szeregu obław, w wyniku 
których njęto szereg osób ukry- 
wających sią i podejrzanych, 

(bip) 


Areszt za nleposytanie dziecka” 


do szkoły. 
Za nmieposyłanie dziecka do 
szkoły bez  usprawiedliwionych 


przyczyn, komisja powszechnego 
nauczania ukarała Fajgę Frajl'- 
chową, zamieszkałą przy nmiicy 
Lipowej N 74, 2 dniami aresztu. 


Kryminalistyka, 


Napad. 


Dnia 81 ub. m. we wsi Sło- 
siencin miny Słabościeg, dwaj 
'zbrojeni w karabiny bandyci do- 
konali napadu na dom Stefana 
Stefonkiewicza i po zrabowaniu 
100 dolarów zbiegli w niewiado- 
mym kieranka. (bip) 


Co kradną. 


Do kancelarji koszar ciężkiej 
artylerji przy ulicy 6 Sierpnia 
zakradli się zło 'zieje, którzy skra- 
ih kasetę ze 100 tus. marek i 
różne dowody. (bip) 


Za pomocą podrobionego klu- 
rza dostań sie do mieszkania 
Heleny Goszez;ńskiej, zamieszka- 
lej przy al. Młynarskiej 7 niezna- 
ni złodzieje i skralli różnych 
rzeczy wartości 1.726.000 marek. 
Podejrzenie o udział w kradzieży 
padło na Bronisławę Balcarek, 
am. przy ul, Młynarskiej 41. bp. 


Z sądów. 


Także „redaktor* 


W końcu miesiąca września 
1921 r. w Łodzi ukazała się w 
obiegu jednodniówka młodzieży 
robotniczej pod nazwą „Kużnia*, 
odbita w miejscowej drukarni lu- 
dowej i podpisana przez oipo- 
wiedzialneco redaktora w osobie 
Mieczysława Łęczyckiego. W oza- 
sopiśmie tem umieszczone s4 
między inqemi dwa attykoły, ie len 
pod tytulem „Zmierzch Europ“ 
drugi „Bohaterowie praletarjatu*, 
Artykuł pierwszy na stron. czwar- 
tej jednadniówki posiala między 
innyini następujący Usięp: „Pro- 
letarjat | giąvnia groźną swą 
bieścią po władzę, aby na sru- 
ża0h narzędzia dotychczasowe! 


k 


zbudować państwą nowa, 
na zasadach Wspólnaj 
społecznej 1 Węzachwładzy Indn 
pracniące"o*. Naafennia na ste 
5: tegoż CzaSopigma w artkale „Ra 
haterowie proletariatn* noświę- 
conym pamieci Róży Pnxenbore 
i Karolowi Diebknechtowi wr 
olaS7a sie nastepniąca zdanie „To 
dwa nazwiska niby sztandar krwa 
wy powiewające nad głowami 
szarych Maa... nanczają, Że Wy- 
zwolenie robotników z kaj lan wy- 
zyska kapitalistycznego mo*a być 
dzjełem tylko samych robotników, 
że drora walki prowadzi przez 
góry trupów bohaterskich prole- 
tarjinszów, że nienawiść klas po- 
siadających pehnie wszelkich zbi- 
rów i lokajów kapitalizmu do 
czynów najhaniebniejszego vwalta 
na rewolucyjnym  proletarjacie 
bezkarnie w okresie teroru kontr- 
rewolocji dokonywanym; że mie 
wolno zapomnieć o tych, którzy 
już padli dla wspólnej sprawy a 
panicć ich świecić należy walkom 
o ich ideały“, -Artykuł powyższy 
ozdobiono napisem „Ząlamy nwol- 
nienia więźniów politycznych*. 
Zarządzający  drokarnią 1u- 
dową. Franciszek Machalski ze- 
znał, że w końcu września r. ub. 
zgłosił się do drukarni jakiś nie- 
znany osobnik, który przyniósł 
materjał do fednodniówki „Kuźnia* 
i prosił o wydrukowanie. Zamó 
wienia to zostało wpisane do 
ks''gi zamówień, W ru ryce 


narta 
własności 


„Kto zamówił*, osobnik ów pole- 


cił wpisać „Związek polskiej mło- 
dzież socialistycznej”*. 


Ponieważ zarządzający Mi- 
chalski znał osobiście wiekszą 
ilość członków tego związku, a 
osobnika owego widział poraz 
pierwszy, przeto zażądał, aby 
osobnik ów złoży! ma pisemną de- 
klarację o przyjecin na sią całko- 
witej odpowiedzialności za „Ku- 
źnię*, na co ten sią zsodził, | 
przedstawił tę, którą posiadał ju' 
napisaną, datowaną 16 września 
1921 roku z podpisem Mieczysław 
Łęczycki”. 

Zbadany w charakterze oskar- 
Żonego, Mieczysław "Tal Markus 
Łeczycki do winy nie przyznał 
się f wyjaśnił, między innemi, że 
pewnego razu doszedł do' niego 
nieznany ma zupełnie przed tem 
człowiek, który przy pożegnaniu 
przedstawił mu sją jako Kowalski 
i zaproponował mo ndział w Sza- 
rzenia oświaty wśród analfabetów, 
poczem przychodził do jego 
mieszkania kilka razy. Zapropo- 
nował mu redavowanie jedno- 
dniówki dla młodzieży robotniczej. 
Stogownie do žađdania Kowalskiego 
Łęczyoki napisał  własnorocznie 
w jezo obecności w swoim miesz- 
kania wyżej wspomnianą dekla- 
racje 0 przyjęciu na siebie ol- 
powiedzialności za „Kuźnie”, Tę 
eklaracjęą wziął ze sobą Ko- 
walski i zobowiązał się złożyć w 
wydziale prasowym komisarjatu 
rządu. W kilka dni potem, do- 
wiedziawszy się od Kowalskiego, 
że numer został oddany do druku. 
n'al sią do drakari, lecz Oka- 
zało stę, że nasład znajdował sie 
dopiero w stadjum zestawiania zn 
a kiedy poraz wtóry zjawił się 
widział tylko jedną stronę gazety. 
Kowalski oświa iczył Łęc”yokiemu 
że pismo jest apolityczne, ogólno- 
kształcące, a artykuły pisane na 
„ Sdno kopyto”. W końca wy- 
jaśnień Łęczycki oświadczył, 12 
przyznaje, że uziałał bardzo nie- 
ostrożnie, nie zdając gobie sprawy 
z powodu choroby matki ( dumy, 
że będzie podpisany, jako r"- 
taktar 

Sąd okręgowy rozważając 
Sprawę powyższą, Łęczyckiego od 
winy i kary awolnll. 


— meeeg TT —— 


„Kupujcie bilety skarbowe 


LET SKARBOWY 


na rachunek bieżecy w kieszeni. 


© 


„dal Pra fw", 


W ubiegłą sobotę i niedzielę o 
godz. 11 i pół wieczorem, zale= 
dwie przebrzmiały ostatnie zwrotki 
epopei,” opiewającej na płótnie 
dzieje hrabiego Sandorfa i jego 
wrogów i przyjaciół, mała scenka 
kinoteatru „Casine”, ad hoc zmie 
niona na scenkę kabaretową, goś" 
ciła artystów teatrzyku „Qui Pro 
Quo” z Warszawy, 

Drużyna była tak niewielką, że 
stawianie kogoś na jej czele z4- 
krawałoby na ironję. Bądź co bądź 
pp. Tom i Urstein dali dowody 
doskonałej pamięci, sypiąc, jak z 
rękawa dowcipami, przeważnie 
przedwojennymi, choć podczas woje. 
ny mocno już obnoszonymi i zie 
żytymi. Nie szkodzi! Dowcip, jak 
garnitur, musi się dopasować do 
audytorjam. Gdy człowiek słyszy 
kawał, który mu już dwa razy O- 
powiadano i trzy razy wytłomaczo- 
no pointę, a który on następnie w 
gronie krewnych powtórzył kilka 
razy i sam wytłomaczył jego isto- 
tę, gdy człowiek, powtarzam, sły- 
szy taki kawał, śmieje się serdecz= 
nie po pierwsze dlatego, że przy- 
jemnie spotkać starego znajomego, 
a po drugie, że można się śmiąć 
bez obłudy, z czystem sumieniem. 
Natomiast gdy opowiadają dowcip 
nowy, człowiekowi jest nieswojo, 
obawia się, że wybuchnie śmie- 
chem w nieodpowiedniem miejsctt 
i skompromituje się w obliczu tych 
wszystkich, których dobry Bóg 
uchronił przed śmiechem przed- 
wczesnym, lub spóźnionym. Stąd 
już każdy zrozumie, że z wystę: 
pów omawianych mEnE byli za- 
dowoleni: artyści, bo ich rachuby 
moralne i materjalne nie zawiodły, 
a publiczka dla motywów już chy« 
ba dostatecznie wyjaśnionych. 

Do gorszych dowcipów nato- 
miast, acz również już dość star 
rych, należał pomysł fabrykowania 
śpiewaczek i aktorek z niezłych 
od bidy tancerek. 

Pani Zimińska, acz wcale pięk- 
nie zbudowana, o czem nawet nietr- 
ważny widz łatwo mógł się prze- 
konać, zdaje się nie lubi dużo ga- 
dać na scenie, a do śpiewu czuje 
wprost wstręt niewysłowiony, taki, 
że się wprost publiczności udziela. 

Pani Bukojemska może sobie 
powyższe słowa bez wielkich zmiam 
również wziąć do sercal. Takiemi 
nogami i biodrami moża zajść 
bardzo daleko, nawet nie mówiąc 
ani słowa. 

Naogół jednak uskarżać się nłe 
wolno! Od dwunastej do wpół de 
drugiej człowiek rzadko miewa 
większe i lepsze dcp" 


Rozkład jazdy. 
Pociągi odjeżdżające 


ze stacji w Koluszkach 
Łódź - Fabr połączenie do: 
Osob, godz 1.10 do Krakowa 
Pośp. »„ 7.00 „ Warszawy bezp, 
Osob. „ 900 „ Piotrkowa „ 
ò „ 11.05 „ Warszawy pośp. 
x „ 1550 „ Krakowa i Lwowa 
> „ 1630 „ Warszawy bezpopś 
5 „» 19.40 „ $ 5 
a „ 2/40 „ Piotrkowa „ 
A w 2510 „ Krakowa pośp. _ 
ze stacji Łódź—kKaliska: 
Pośp. godz, 0.12 do Berlina p. Poznań 
gob, „ 229 „ Warszawy 
« » 239 „ Poznania 
> „ 6835 „ Warszawy 
> w» 705 „ Sieradza 
Pośp, „ 3845 „ Warszawy 
Osob. „ 1324 „ Poznania 
3 „ 1650 „ Sieradza 
> „ 18.00 „ Skalmerzyc 
3 „ 18.28 „ Warszawy 
R z „ Poznaniał 


Biały tydzień! 7% 


Wyjątkowo tanio l 


òd 3 do 9 kwietnia b r. firmy 
HENRYK PFEFFER. 
ul. Plotrkowska 111. 


Wielki wybór koszul, wyroby 
żytardówskie, płótna wszelkie 
go galiunku, obrusy ręczniki, 
chusteczki webowe i czeskie. 


Poniedzistek 3 kwietnia 1972. 


„Merkury Polski” | 


Księga oświetona handlowi, przemysłowi, finensom i rolnietwa polskiema 
wyjdzie w roku 1922 


przy współudziale wybitnych znawców spraw gospodarczych polskich 
i zagranicznych, 

Poza treścią polską, zawierać będzie dział informacyjny, oraz 

adresowy w jezykach: ; 


Jótofów-LoWingnnowa | 
Char, weneryczne | skórne 


(dla kobiet 1 kj 
Rodz. przyj. od 5—? 
| fod 2—3 popol 


, Ceni-lniana 6. 
SUZ 24X1-21 


Dr. S. KANTOR 


Speclaliste chorób wene 
rycznych, 
| moczopłciowych. 


| Południowa Mi 238. 
| Specjalista chorób 


skórnych i wenerycznych. 


Agentury, przedstawicielstwa i Korespondenci we wszystkich 
miastach Rzeczypospolitej, oraz w centrach przemysłówych i han- 
dlowych zagranicy. 


DRUK KSIĘGI PRZEMYSŁOWO - HAND" TWEJ, 


Telefon 11: si 


m Sarzędania 


przyjmują specjalnie upoważnione biura i agentury ogłoszeń, oraz własni 
korespondenci handlowi w Polsce i większych miastach zagranicy. 


À Acres wydawnictwa Łódź, Piotrkowska 106 

»' . księgi „Merkury Polskiś:  „ Piotrkowska 50. 

. Telefony: 199 i 799. 

maanen e 
PAXIE, dba- 


asto holenderskie f-"*: 


jące o swoją 
do nżytku kuchennego 1 funt 450 piękność, używa 
mk, 1 paczka 6-funtowa 2300 mk, ją tylko 
Hartowo znacznie taniej 


| wszęchówiatowo uznane: 
Marcinkowska | xren, aydin | pa 


„msza Metamorfoza” 


Jo 8 


larza. DI. Wóczańska 144, 
700 -3 


i 


eble sprzedaje, 
Al K komplety 1  poje- 
dyńcze gabinetowe, kry- 
ie skórą. Dzielna 5, De- 
OWAL | = 4637—12 


Å. j, goias dg dębowy z 

lustrem, łóżka, ma- 
terace, Szafy, stół, krze- 
sła, otomanę, blelisniar= 
kę, gabinet dębowy ciem» 
ny, kredens kucheuny 
sprzedam tanio. Sienkie- 
,wicza 59 m, «l, oficyna, 
drugie wejscie, pierwsze 
piętro. 502—4 


4600—2 


Biuralistka 


x kilkuletn, praktyką pólsko niemiecka ko- 
respondent'a przyjmie natychmiast po- 


sadę. Oferty do Adm. „Głosu* Bub, „Ko- jako najlepsze Środki kosmetyczne. kuszerka PipikowA 
respondentka 19227. 677—2 À prayjmujo zamówienia 


pan miejscowych i przy-, 
jezdnych. Piotrkowssa 
je 132. 


Zawiadomienie. 


Ńiniejsnym zawiadamiam Ss. kljentelę, że 
mój zakład krawtocki przeniesiony został z úlicy stu 
Nawrot RA 24 na 


ul. Kilińskiego 82 


Z poważaniem 


W. KŁĄB, 
Wiedeńskie 
kapelusze damskie 


Nowe modele i kopje 


-j 


Usuwają piegi i udelikat= 
niają cerę. | | 
3438—4 | 


da raae przetworów chemicznych pô 


kiwany jako 
lampę, gramofon, bitrko 


WSPEÓL nils spraedam, Przejazd 24—3 


handlowiec branży chemicznej a kapitałem, dobrze |. „do 617—2 | 
wprowadzony w farbiarniach I apreturach. Oferty erste udziela iek- 
sub. „K, R. 8.* do Adm. „Głosu“ 4450—3 M oji. Specjalność: fizy- | 
ka. konstantynowska 18 
m. od 2 1 pół do 8.1 
pół. 639—2 
| fe energiczna go- 
spodyui poszukuje po-; 
sady u księdza lub U sā- 
, MoLNEZO, może byc ma 
jwyjaza. Vferty pod „Mio: 
da* Ub8=-5' 


auczyciel © chemi: z wyż- 


4198—10 


|kuszerka B. koaakie-| 
wicz Cegielniana M 8, 
M neaże, wm=v 


Óżka żeisznó a matera- 
cami, szalę, toaletę, 


174—i 


712 2 


- 


i time Miatlor biały i 


szem fachowem wy- 
obejrzeć można przy ui. Andrzeja 51, m. 5 raf ławła kszialoeniem, mający za 
front, il piętro, na prawo, od guds. 5 po po Jakości niędośeigtoBa wo- subą kilka lat praktyki 


nietłaszczący, działa korzy- 
dtnie Ba tirzymónie zdrowej a kolonska. a kierunku wykladalia 


rzedmmiotu"na rok IVsż, 


ery. 
BRY | Przemysława kwiatowa (zę, pasmie wywiady 
' R LANTY, Pory Maryla | Miailor z vein zapachach Utyea raunio UiA 6] 
perly, pó srebro, zegarki i różną biżuterję | mało widóczbe — przylega: dad PRO PA FCO RA ju) 
ody sË psy 


kupuję: płacę najsumienniej. 723—2! joe twarz od abutków 
Cegietaiawa 87,| "Se tesz" pyyfyny Maryla 


Sklop jubil, 27, Jleszkorn, ' róg Piotrkowskie 
ZE Ly pd R Głó” 


Pi ękny | biust. praz mser wta RÓŻA Polka ada tren | 


| gro perfamy polskiej damy, pato- Kicjnsza Je 07, Rosta- 
rainy zapach Awiożej róży ranje. 

ŁIĘ póniom na żądanie, które przysią swój Emaille Hator 

adres, napiszę dyskretnie jak można mieć piękny 


niesrówneny rodek, 4 „ Mezaddał 81—10 
biust. — Również wysyłam katalog ilustr, Ne 35| nilny dłagotrwały poły pasta i likai? chronią jamę go 67 kóżycki. 43-53 
kosmetycznych i hygjenicznych wyrobów. 


waąmacnia paznokcie. ustną i zęby od sakałonia ; TA i odj mn, 

M a otrzebny giodlara na 

Anna FALK, Warszawa, Wowiniarska 14 m. 51, Do mar GAN wszędzie ! P rouoty powozowe, Ul. 
4180—2 


nn wm AEWBYK ZA M, Poznań, Poznań, "z e tk 4 
Ważne dla Pan! Fabryka perfum i, Wosmietyktów. 4 P Ea 8%, mi. 


biały, bronzowy 
bruliżvwe laty, 


ibù I 
praw 


gianino tanio do sprze: 


jod PORZ v—J 4l- S7) 
Jak nieprzyjemnie mieć twarz pełną wągrów, ple- (at re G tny odraży 
gów, plam i t p, Paniom przysyłającym awój stów | rx Wj S 
adres, dam odpowiedź jak się tego zły” pro = Pi 
pozkyć. Bliższe wiadomosci przy okreslóhin cho- picer dokorator, 


„Toby. Iinetrowahe cennik N 1040 środków kosme- at Piotrkowska I7 (attie PRA lada hrapkt, A. Stań- 
tycznych i hygjenicznych dia pań | panów przesyła: przyjmuje shoryca we wesystkich SEE R cayk, Zienkiymicza 34, li 
przen zr >, Mk. '0— mies 


å x i 9 -a 

Anne FALK, Warszawa, Nowiniarska 4 a. 5i. (OSE SeS pO noh Ceva za poradg ACH mit, Qori 
ez nsięcznie Ma. 750, 
Zagranioą j ub 34 Log" i 


Irsaje | OSO SE od smawy. Ra 
PRENUMERATA: 
praa 1800 miesięczość, 


FS 1880—. Ża capc- 
ę 
W deka oom Paiak Piqdsieznską ÀS. 


Miesięcznie M.650.—, Ewartsirie 
że , Preunmezzźa 


Aa IYRREPIENIZAK > | 


trýss Ogloszenia 


W wywwiim h „kadzie a; 


Phi. 


m m ag 


Dr. MARJA (Toa 


4408- ńiOdprowadzić za wyna- 
grodzeniem do Goldstel- 


skórnych. na 3 Inb 4. Oferty do 


jieciek iek Bolesław zgnb | 
1900, wyd. w Łasku. 
' 055—9 


Prayj. od 10-1 | b= Panie 4-5 r 
so | [na 


i łonków' Bank 
J 104087! 18010 ir oine będzie Św bez względu na ilość obecnych  oxzlonków. 


| przybiąkat się | pies raay | ulicy Podleenej okoła 1780 rav. kw. 
P wyżeł, ugun obcięty, publicznego przetargu, 


wiaściciel moses odebrac MOZĄ być tamze nabyte. w miarę posiadania 
egzemplarz, 


GUi-=g| w kopertach zamkniętych zaądresowanych: 
— -— | downictwa* 


dania. Napióvkowskie- pokój X 26, w obecności ubiegających si 


ogielniana y, Samodzielny pracownik (chrześcj. 
61C—g kształceniem szk. handl 

jw przedsięb. 7 pI i banku, obeznany z blu- 
23- rawością i rachunk wością komunainą przyjlnie 
od 1514 lub i15 r. b. odpowiednia posadę w. 50-|Przyj, cå ś—8. Niedziela 


607—=3 zgłoszenia do Adm. dla „B. W. 140" 
— a 


- AIRES EGO ZZ: 
ney » UZZAJNK: 60 mk. śe Ciern nonpaPoluwy jedeestpa:i wwy. 
SATA 1S7 STERIA: ie pen 13 mas sgholone dožumanty po S 
a wa;*ih M Dvaralówy (267, 8 seyal). 


4 KUTE. r CZ ÓW FO aa 


w 95. 


owarowó bryki poje- ieie ar po IU aim Anton! suh, 
cze, rotwag!, cho-(| zenb. paszport nia» paszport niemiecki. 
monta angielskie, bryoz jmieoki, wyd. w Krošnie- |wyd. w Łodzi 870—' 
najnowszych fasonów, |wicach, 037 -—3 rymtóym Adas EPU 


powozy RE ROPA. KIES pos m Hil Jskób zgub matry kulę, wyd, przez 
dowód osobisty, wyd 'Męskie gimn żydowskie 

p.|7%5nał pies maści bron-|w Lodzi, 678-1 
zmulewicz idet zgubiła 


zowej, srednieco wzro 
stu, brzuch biały, podo-| , paszport polski, wyd Choroby skórne 
Łodzi. | 0020—3): i weneryczna 


bny da „Dobermsanów”, | y 
Jesbtono o kwit inkasa, [)p, Lewkowicz 


Banku Handlowego w 
Łodzi za M 8951 na sn-| Konstantynowska 12. 

mą 89,000 mik., płatnyjeć 3—. : | sé 0—8, Panis 
31 marca w Kole. Zna-|e40—6 n— 15 
lazca zechce takowy od- 


dać do Banku, gdyż t- 


SPE 


DA, Zawadzka 38 641—3 


* 


jateni 2 pokoje z ku- 
chnią w śródmieściu 


Głosu sud „H. L.*, 182-3 


sezenio promieniami Nóntęc na 
1 twistłem. znaje się za nieważny. 
. FR ANCUSKIM Plotrkowskta M 144, Zaoqhione dokumenty: M. Polus, Szkolna kj x Reigstra opłat 
róz Ewancalcktaj. ryże Frydrych squbił I h né 
ANGIELSKIM Sane DY zt B paszport rosyjski, wy- (ozyóska Bajla Ruch- panty harag P oboje: 
NIEMIECKIM Z Y r i dany WRA | egee RAI: wy POS nie-/ inne roota bankowa 
$ = o nabycia 
CZESKIM De. med. | |fożush Jonel apa, tym: _5U-A] w DRUKARNI p.t 
; R rau n błaty, wyd w Kałuszynie. gupryga jopryga Aleksander sgu „ORNAMENT: 
R OSYJ SKIM. 8078, bił patent towarów tok- Piotrkowska 42, w podw. 


|ołowych Vi kat. lit. B 
Łaskawy znalazca zechce 
zwrócić za wynagrodze” 
niem Kielbacha 17. 


aidr, D. Kac 


$ paszy Karol sxub.|Ul, Cegielniana 40. 


402—2 


kartę odroczenia rocz: 


tmanowioz Szmul zgnb. 
dowód PORY, piu 


|w Łodzi. „P> wyd. T pui azia ać 20 p zin e3 
ziecinn 
ichrowska Chan kia 22, 1 Taih  Jakót płacie od 9—10 r. 
której objętość przewyższać będzie 1000 stron dużego formatu, r Ratinowicz. M chia" aub, Et page „ja Zi aTe po poł. 30L t 
już się rozpoczął. Zielona 3. _gryd. w Łodi. __060—3|"07 
Qgłoszenia we wszystkich językach europejskich Pona 1 cił. 


*—|Zarząd Banku Mdziałowego w £odzi, 


spółdzielni z odpowiedzialnością udziałami, ul. Moniuszki 10 
zawiadamia p.p. Członków, że dnia 6 kwietnia 1922 r. w ozwartek 
jo godz. 6-ej po poładnia w lokalu własnym przy ul. Moniuszki M 10 
sypialnia dębowa u sto- odbędzie się 


Walne Zgromadzenie 
„Według par. 86 statutu Walne Zgromadzenie 


Porządek dzienny! 


1) Zatwierdzenie sprawozdania wraz s bilansem i rachunkiem 

`% zysków i strat za rok 1921. 

2) Podzłał czystego zysku. 

8) Etat na rok 1922, 

4) roze! zzyłć L II i [M par. 16 statulu coesa punktu 

par. 28 

5) Oznaczenie granio najwyższego kredytu, jaki może być 
ndzielony jednemu członkowi. 

6) Fowzięcie uchwały w sprówie dokonanej rewizji przez Pol- 
ski Związek Rewizyjny Spółdzielni Kredytowych w Warszawie 

7) Wybory: a) trzech ozloaków Rady hp Sło b) jednego 
członka Zarządu. i 

8) Wnioski oztonków, 4508— 1 


Zawiadomienie, 


* Powierzyliśmy” przedstawicielstwo naszych wa za 
M Wyrobów 


swój dobroci Mydeł toaletowych, leczni 
Kosmetycznych oraz Kąpiele Bezwo 


Towarzystwu anie T era Ki 


„POLSTAR” 


|. Op agh odp. - 
Warszawa, Beduena 4. Tel. 317-13 1 215-74. 
Sprzedaż hurtowa w składzie fabrycznym przy ulicy 
Befuena 4, zaopatrzonym stale w -daże ilości wyrobów pó 
denach konkurencyjnych. 
Uprasaamy J. W. Panów Odbiorców o łaskawe obda- 
rzenie naszego Przedstawiciela dotychczasowem zanfaniem. 


y Lwowska Fabryka Chemiczna 
0) s TLEN“, 


Poszoklięani hurtownicy. isep. 


R) 


Przetargi publiczne. 


Zabrukowanie kostką ny ią; ? Iry yje o. ulicy gr rotę 
ruku ma być powierzone w drodze 


Warunki przetargu można przejrzeć w Oddziale Brukarskim Magi- 


stratu miasta Łodzi—ul. Nowo-Targowa M 24 — w godzinach biurowych t 


po cenie mk. 100— za 


Oferty należy podńwać w dniu IQ kwietnia 1022 r. o godz. 10 rano 
„Do Magistratu, Wydział Bu- 
,£ oznaczeniem przedmiotu przetargu. 

Oterty zostaną otwarta, w Wydzizle BudowBlotwa, Plac Wolnożot 14, 


Aer uplywa po 8 tygodniach. 


MAGISTRAT 
Wydział Budowniotwa.. 


Ostateczny termin powierzenia tob 
Łódź, dnia 51 marca Aig r. 


690 —1 


Buchalter - biuralista DM. l Sinestron 


Zialoma it. 


Chornkhy skórme 
i waneryorne 


EO ki wy- 
e 


1 10 io letnią praktyką 


idne) firmie wzęl. poważnej instytucji Łaskawojęg Qg, Pania od 4—5 
s4C—2 0%5—16 


DRUBNE: IG mk. se wyrazi najrnioj innia] 159 mt. Pzarajiwaznią 
W tak. NADESŁANE: prze” rakatsm 100 mk, w tlakście 2 300 me. po Takêgio 1290 mh. sa 
NeoRO%OSGI: 109 mt. 7u winraz novp. (ztr. 5 aspail), „aręozynowe i zaslubiacya po 
Żale ah sa firo: zagranica, 0 139 aren, rokaj 3d r i 
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